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Przyjemność 
RYSOWANIA

Zwrot akcji: tytułowa "Przyjemność" czę-
sto utrudnia dotarcie do celu. Psycholo-
gia motywacji uznaje ją nawet za przere-
klamowaną! Mózg potrzebuje wysiłku, by 
się rozwijać. Na szczęście nieco inaczej 
sprawa ma się w przypadku hobby, bo 
już z definicji jego elementami są przy-
jemność i bezsens. Hobby to czynność 
wykonywana dla relaksu, która może – 
ale nie musi! – wiązać się z rozwojem. 
Tu bardziej niż cel liczy się sam proces. 
Pozwolę sobie posłużyć się przykładem, 
który jest mi szczególnie bliski. Uwiel-
biam czytać Hobbita J.R.R. Tolkiena 
nie po to, by dowiedzieć się, czy Bilbo 
w końcu dotarł do Samotnej Góry, ale 
po to, by zobaczyć, jak wyglądała jego 
droga, kogo poznał, kto próbował go 
ugotować w potrawce, a kto nadziać 
na kij. Wracam do tej książki regular-
nie, mimo że doskonale znam jej treść 
i zakończenie. 

Inną kwestią jest sytuacja, w której jesteśmy 
zmotywowani i zdeterminowani, ale nie potra-
fimy ruszyć z miejsca. 
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Ciekawe  
TECHNIKI

Oprócz wymienionych wyżej klasyków 
mam też kilka mniej oczywistych ulu-
bieńców, jeśli chodzi o akcesoria do 
rysunku!

Długopis

Zaryzykuję stwierdzenie, że długopis to jedna 
z najtańszych i najłatwiej dostępnych technik 
(no może zaraz po wypalonej zapałce). Jak do 
tego doszło, że choć mam dostęp do najlep-
szych zestawów kredek, farb i ołówków, tak 
proste narzędzie stało się jednym z moich 
ulubionych? 

Pokochałam długopisy w czasach szkolnych. 
Wykonywałam nimi rysunki na lekcji. (Podobno 
istnieją badania udowadniające, że rysowanie 
wzmaga skupienie!) Szkicowałam tak często, 
że nauczyłam się wykorzystywać długopis nie 
tylko do prostych lineartów, ale też do reali-
stycznego cieniowania. Uważam, że opanowa-
nie rysowania długopisem jako techniki arty-
stycznej może bardzo pomóc w dalszej nauce 
rysunku! 
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Jedną z rzeczy, która zniechęca początkujących, 
jest plamienie. Pojawianie się kropek tuszu 
w losowych miejscach nie zawsze jest związane 
z ceną długopisu! Trafiłam na wiele tanich (lub 
wręcz darmowych) sztuk, które radziły sobie 
doskonale, ale spotkałam też wiele bardzo dro-
gich, które plamiły. Rozwiązaniem na plamienie 
jest wycieranie co jakiś czas końcówki o kawa-
łek chusteczki lub… zmiana długopisu. Albo 
zupełne nieprzejmowanie się tym, ponieważ 
nawet najlepszym się zdarza! Prawdopodobnie 
znalezienie swojego ulubionego egzemplarza 
trochę potrwa, ale kiedy już na niego trafisz, nie 
będziesz chciał się z nim rozstać. Ja lubię takie 
o grubej linii i trochę jaśniejszym tuszu, ponie-
waż dużo łatwiej się nimi cieniuje. 

Istnieje co najmniej kilka sposobów 
wykorzystania długopisu:

	► LINEART
Pierwszą techniką wykorzystującą dłu-
gopis jest lineart, czyli rysunek tworzony 
za pomocą linii. Choć takie rysowanie na 
pierwszy rzut oka może się wydawać nudne, 
warto pamiętać, że jest wiele rodzajów linii, 
a każda z nich wywołuje inne emocje. Nie 
mamy możliwości manipulowania odcieniem, 
ale zmian dokonujemy w grubości, pewności 
prowadzenia kreski, przerywaniu jej lub nie. 
Szeroka, zaokrąglona kreska wygląda zabaw-
nie, a szarpana i cienka może dać wrażenie 
niepokoju.
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Połączenie lineartu z kreskowaniem.
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	► KRESKOWANIE
W tej metodzie za pomocą równoległych 
kresek (które mogą się krzyżować) możemy 
zasugerować światłocień, mimo że odcień 
tuszu cały czas jest taki sam. Pojedyncze 
kreski symbolizują jaśniejsze odcienie, a krzy-
żujące się linie – ciemniejsze. Im większe 
zagęszczenie kresek, tym głębszy cień. Ten 
sposób rysowania jest bardzo relaksujący 
i często używam go odruchowo, kiedy szki-
cuję w zeszycie.

	► CIENIOWANIE NA GŁADKO
To mój ulubiony sposób rysowania! Jest dość 
trudny, ale też bardzo efektowny. Osoby, 
które mają wprawną rękę, są w stanie uzy-
skać długopisem efekt zbliżony do rysunku 
kredkami lub ołówkiem. Polecam przyj-
rzeć się choćby pracom egipskiego artysty 
Mostafy Khodeira24. Aby uzyskać efekt mięk-
kiego cieniowania, należy przyłożyć długopis 
do kartki delikatnie i bez dociskania stawiać 
nim staranne, ledwo widoczne linie, ciasno – 
jedna przy drugiej. Każda kreska powinna 
mieć początek i koniec – unikamy zygzaków, 
ponieważ długopis podczas zakręcania lubi 
wypluwać więcej tuszu w sposób niekon-
trolowany. Po wielu próbach powinno się 
udać uzyskać bardzo bladą i w miarę gładką 
powierzchnię. Jeśli chcesz otrzymać moc-
niejszy efekt, nakładasz kolejne warstwy pod 
różnymi kątami. Ta metoda wymaga wielkiej 
cierpliwości, ale efekt jest tego wart. 

[24]  www.instagram.com/
mostafa.khodeir
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Technika suchego pędzla

Osoby, które nie są zaznajomione z technikami 
malarskimi, zwykle mylą rysunki wykonane 
techniką suchego pędzla z obrazami paste-
lowymi. Efekt faktycznie wydaje się miękki 
i pylisty, dlatego wielu odbiorców jest zasko-
czonych, gdy okazuje się, że praca została 
stworzona za pomocą… farby olejnej! Aby uzy-
skać takie cieniowanie, należy nałożyć farbę na 
końcówkę pędzla, a następnie bardzo dokładnie 
go wytrzeć, aż przestanie „zalewać” ręcznik. 
Sam rodzaj pędzla nie ma wielkiego znaczenia, 
ponieważ jedni preferują włosie sztywne, a inni 
miękkie. 

Warto jednak pamiętać, że przy tej metodzie 
włosie szybko się niszczy, więc najlepiej korzy-
stać ze starych, lekko zużytych akcesoriów. 
Wytartym pędzlem rysujemy na papierze, tak 
jakbyśmy używali pyłu z pasteli. Co najważniej-
sze, zamalowaną w ten sposób powierzchnię 
można wymazać gumką! Dzięki temu możemy 
dodać wiele interesujących detali (na przy-
kład błyski światła) oraz pozbyć się ewentu-
alnych błędów. Jako inspirację polecam na 
przykład piękne portrety w wykonaniu Igora 
Kazarina. Filmy instruktażowe można znaleźć na 
YouTubie.
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Kawa

Podobno technika artystyczna wiele mówi 
o osobie, która jej używa. Idąc tym tropem, 
często dodaję do swoich prac brązowe ślady 
po kubku z kawą, który „przypadkiem” na nich 
wylądował. Dla mnie to miły, osobisty akcent 
i łatwy sposób na personalizację zarówno 
rysunków, jak i stron w pamiętniku. Kawę 
można z powodzeniem wykorzystać także 
do „postarzania” papieru, ponieważ nadaje 
mu lekko żółtawy odcień. (Kawa daje odczyn 
lekko kwasowy, dlatego można do niej dodać 
odrobinę proszku do pieczenia, by to zneutra-
lizować). Taki papier nadaje się do stworzenia 
własnego szkicownika, mapy do skarbu piratów 
lub księgi w średniowiecznym stylu.
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Jakie wybrać 
ZDJĘCIA?

To zabrzmi banalnie, ale najlepiej wybrać 
takie zdjęcie, które… nam się podoba. 
Przeglądając fotografie, zastanówmy się, 
co konkretnie sprawia, że podoba nam 
się ta, a nie inna. Rozłóżmy je na czyn-
niki pierwsze, analizujmy, zadawajmy 
pytania. Weźmy pod uwagę nie tylko to, 
co znajduje się na zdjęciu (na przykład 
ulubiony aktor czy miasto, w którym 
spędzamy wakacje), ale też to, jak 
zostało pokazane. 

Jestem ostatnią osobą, która będzie narzucać, 
co ma Ci się podobać, a co nie, ale jest kilka 
elementów, na które warto zwrócić uwagę:

	► ŚWIATŁO
Często szukam zdjęć, które zostały wyko-
nane w środku dnia, ponieważ cienie są 
wtedy agresywne. Na samej fotografii 
zwykle nie wygląda to dobrze, ale na rysunku 
bywa najciekawszym elementem! Ja lubię 
dramatyczne światło, które podkreśla bryłę 
rysowanego obiektu. 
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Wiele osób jako bazę do portretu wybrałoby zdjęcie z lewej. Mnie jednak 
zdecydowanie bardziej podoba się wersja z prawej strony. Moją uwagę 
przyciągają dramatyczny światłocień i skryte w cieniu oczy. Ta fotografia 
może pomóc w zbudowaniu na rysunku emocji. 
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